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D O D A T E K  D O  N- 24.

Dnia 20 sierpnia 1839.

—  Pismo\K ra j i  Emigrarcja na st. 334 umieściło następne 
wyrazy « Wojsko nie pobite uszło za granicę. Na pró/.no Xiaże 
Adam usiłował zatrzymać w kraju dwa znaczne oddziały woj
ska, Rainoriny i Różyckiego; wszyscy niepojętym zawrotem 
umysłów odbiegali sprawy, musiał więc i Xiąże lubo ostatni 
zejść z placu. » W obronie Jenerała Rożyckiego i jego korpusu 
czuję się w obowiązku parę słów odpowiedzieć :

Znaczny oddzia ł wojska pod dowództwem Rożyckiego, skła
dał się po przegranej pod Pińczowem i Skalmierzem z 1,000 lu
dzi których większa połowa była zbrojna w kosy.

Różycki ani jego znaczny kor pas n ięod biegał sprawy i nikogo 
niezmuszał do opuszczenia placu. Wejście do Galicji spoinie 
z Xięciem Czartoryskim uznane zostało za konieczne. Oto jest 
własnoręczny list X. Adama z Pińczowa pisany d. 23|\Vrze- 
śnia 1831.

« Posyłamy imieniem Jenerała do X . Lobkowicza i do Jen . 
Berlolettego oświadczając chęć Jenerała wstąpienia w razie osta
tecznym w granice Galicji pod protekcją N. Cesarza Austrji, 
w nadziei że tylko warunki nieprzeciwne honorowi będą mu pro
ponowane. Niezdało nam się proponować przejście do Francji, 
gdyż niema nadziei aby było przyjęte, z tem wszystkiem słow
nie potentować można. PP. K. i P. pojadą z temi listami, razem 
uwiadomią II r. Morsztyna o potrzebie zgromadzenia statków dla 
przewiezienia korpusu. Igołomia zdał się punktem najdogod
niejszym jako ostatnim królestwa. Świadomi twierdzą, że tam 
jest dogodna pozycja między bagnami do zasłonienia przewozu. 
Jeżliby te dyspozycje niebyły podług myśli Jenerała, niech raczy 
jak najprędzej nas uwiadomić w Skalmierzu. Zdaje mi się że 
Rzeczypospolitej granicę nie trzeba gw ałcić, boby to sprowa
dziło do Krakowa Rossjan, a lak może i oni niezgwałcą; tam 
złożywszy broji byłaby natychmiast wziętą. Dzisiejsze wypadki 
zapewnie oświecą JW . Jenerała o zamiarach nieprzyjaciela, i 
czyli w Krakowskie zapędzać się będzie i co nam do zrobienia 
pozostaje, i czyli punkt Igołomia jest dobrze wybrany; gdyby 
na inny przyszło się przeprawiać, możnaby zawsze Austryaków



oslrzedz, odwołując się na nagłość obrotów wojennych. Czekać 
będziemy niecierpliwie na dalsze wiadomości od JW . Jenerała. 
Z winnym i wysokim poważeniem. A. C z a r t o r y s k i .

Dodać jeszcze winienem parę wyrazów z listu L. Morsztyna 
rezydenta poi. przy Rptej Krakowskiej pisanego do Jen . Samu
ela Rożyckiego d. 22 Września : « Odebrałem przed kilka go
dzinami widomość jakoby moskale już byli w Sandomierzu; jeżeli 
oni ńa naszych statkach mogli się przeprawić, dla czegóż Ramo- 
rino tego niepotrafił ? Cóż za przeznaczenie jest nasze, mieć do 
walczenia z wrogiem, sąsiadami niby neutralnymi, zzdrajcami i 
niedołężnością ! dwaj ostatni najwięcej nam ciosów zadają. Jak ' 
kolwiek bądź dzięki ci Jenerale, że pamiętny na przysięgę Oj- 
czyznie; na honor i sławę imienia polskiego, nie przestajesz dzia
łać jak przystoi na męża prawego. Faisce quedois, advienneque 
pourra ! »

Paryż 20 Sierpnia 1839.
Eust. Januszkiewicz. 

b. adj. korp. Jen . Rożyckiego.
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W ia d o m o ś c i  R o z m a i t e .

—  Pisza z Rzymu iż w tych dniach Jego Swiętobliwość ma za
twierdzić beatyfikacyą S. Bronisławy siostry S. Jacka.

— Grass, burmistrz Działoszyna w Królestwie Polskiem, ze 
względu na gorliwość swoją w ciągu pięcioletniej służby, oraz 
za  ściganie i  wynajdywanie emissarj uszów, otrzymał dożywotnej 
pensji złp. 300.

— W roku bieżącym między dziełami odnoszącemi się do sta
rożytnej Francyi, a uwieńczonemi przez Akademią, najpierwszy 
medal otrzymało dzieło: Unehistunque des milicesbourgoises en 
France depuis le X II siecle jusqu>au XV, par M. Yanowski.

— W konkursie medycznym na rok 1839 w przedmiocie terau- 
petyki pierwsza nagroda przyznana została ziomkowi Szerlec- 
kiemu doktorowi w Milhausen (H. Rhin). O jego dziele Dictio• 
naire de la Therapeutique donieśliśmy w zeszłym roku.

—  W zdaniu sprawy ćwierć rocznem od 1 Kwict. do ostatniego 
Czerwca b. r. Komissja Fund. Emigr. Polsk. okazała przychodu 
fr. 1,809 65, wydatku 1,684 72. Potrącając dług pierwszego 
cwierćrocza fr. 100 49, zostało dnia 1 Lipca w kassie fr. 24 44.

*— Pierwszych dni Sierpnia odebrał sobie życie w Wisenbur- 
gu, Rudolf Wieszczycki Poseł Goszczyński.

—  Dnia 14 Sierpnia umarł w Paryżu, ż choroby piersiowej 
Mateusz Trzciński porucznik trzeciego pułk. sztrzelców pieszych.



Licznie zgromadzeni rodacy, odprowadzili zwłoki jego na cmen
tarz Pfere la Chaise.

— Major Urbanowicz został wypuszczony na wolność przez 
Rząd Pruski, pod warunkiem żebezwłocznie odpłyniedo Anglii— 
Wedle dzienników Niemieckich, wiele dam w Wilnie uwiezio
nych zostało za noszenie pierścieni z cyfrą Konarskiego.

N O W E D Z IE Ł A .

—  Histoire de Part moderne en Allemagne par J .  Raczyński, 
tome II, gr. in-4, avec 120 figures et un atlas in folio de 13 pl. 
120 fr.

—  Statystyka X icztw a Zmudzhiego przez Włodzimierza Ga- 
dotia napisana, a na posiedzeniu Tow. Liter. Pol. w Paryżu d.
2  Czerwca 1839 r. odczytana, in-8 6 3/4 druku — w drukarni 
Bastiena, Yic (Meurlho).

Z  W arszawy. Wyszły z druku: Pamiętniki o dziejach, piśmien- 
niclwieiprawodawstwie S ław ian  przez W. A. Maciejowskiego. 
Dzieło to obejmuje różne rozprawy wprzediniocie dziejów i lite
ratury Sławiańskich ludów objaśniając czasy najdawniejsze. 
Obszernie rozwiódł się w niem autor nad pierwotną historją na
rodu polskiego, nad jego językiem i literaturą uzupełniając przez 
to prace najpierwszych dziejopisarzy naszych, Adama Narusze
wicza i  Józefa M ax. hr. Ossolińskiego , Rozebrał w nim także 
dzieje Administracyj krajowej, zastanawiając się głównie nad sta
nem górnictwa, przem ysłu, handlu i skarbowości polskiej aż do 
14go wieku, tudzież wystawi! stan włościan naszych w czasach 
najdawniejszych, i prawa ich wyłuszczył. W końcu umieścił naj
dawniejsze pomniki języka i poezyj naszej, nigdzie dotąd nieo- 
głoszone drukiem.

Redakcja « Tygodnika Literackiego (pod przewodnią Pana A. 
Wojkowskiego) która około literatury polskiej gorliwością swoją 
nie m a łe  kładzie zasługi, zajmuje się dziś wydaniem najnowszego i 
jak się w obwieszczeniu wyraża najjenialniejszego romansu pana 
Kraszewskiego : Ś w ia t i  poeta. Niebawem opuści on prassę 
w Poznaniu.

O Z N A JM IE N IE  P Ł A T N E .

—  Jakób Dąbczewski zgłosi się do bióra głównego poczty Pa- 
r , zkiej po odebraniu listu.

—  Napoleon Miaskowski jeżli w tych czasach nie był u Ban
kiera Thurneysen et Cie. zechce przejść do jego biorą Chaussće 
d’Antin 22.
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30.

WYDATEK NA OTRZYMANIE EMIGRANTÓW (w ogólności) OD ROKU 1831 DO 1839.

? (podług urzędowych dokumentów).

LATA.

OGÓŁ
E M I G R A N T Ó W . IZ B Y  P R A W O D A W C Z E J. U Ż Y C IE  K R E D Y T Ó W .

UW AGI.
1. stycz

n ia.
31. grud- K R E D Y T A

OTWORZONE 
W BUDŻETACH.

KREDYTA .
PRZYBYSZOWE.

WYDATEK.

SUMMY
POZOSTAŁE PO 

KAŻDYM OTWORZE
NIU KREDYTU.

1831 A .  - 2,000 .000 1,873,559 fr . 14 c. 126.440 fr 86 c. A .  Liczba Emigru ntów nic -/.ostała o-
1812 - 8,409 3,650,000 624.525 4,243,439 47 31,085 53 zuac/.oua.
1833 8,409 5.704 2,500,000 1,500,000 3,649,095 02 350.904 98
1834 5,704 5,428 2,500,000 B . 780,000 2,935,362 84 344.637 16
1835 5,428 5,955 2,500.000 500.000 2 ,.9 4 ,4 0 3  31 205,596 69 Został zmniejsz ody  p rz e z
1836 5,955 6,019 : 2 ,500 ,000 500,000 2,921.893 49 78,106 51 prawo 25 cze w . 1835 400,000
1837 6,019 6,130 2,500.000 370,000 2,647,517 86 222,482 14
1S38 1 6,130 6,597 2,000.000 583.000 : 2 ,529 ,202  86 53,797 14

20 ,150,000 4.857,525 23,594-,473 99 1,412,610 15

25,007 ,525 fr. 25,007 525 fr.

W ydatek ogólny od 1831 do 1839 wynosi.......................... . 23,594,473 fr 99 c.

Kredyt, otworzony na rok 1839 » 2,350,000 »


